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GAZETA LWOWSKA
WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU

Ceny prenumeraty:
We Lwowie bez dorę­

czenia do domu . . mies. zł. 2 '—, kwart. 6 ’—
z dostawą do domu . mies. zł.2 '40, kwart. 7 '—

Na prowincji z prze­
syłką pocztowa . . . mies. z ł.2 '40, kwart. 7 '—

Zapraw1 mies. zł. 5 '—.kwart.  1 5 '—

Numei telefonu ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: C E N A
REDAKCJI 

1 ADMINISTRACJI
LWÓW, UL. ZIMOROWICZA 15 1. p. N U M E R U

2 2 1 - 1 7 . Listy należy frankować. — Reklamacje mKonto PKO Lwów otwarte w olne od opłaty. 1 0  gr.J\re 5 0 4 .0 4 4 . Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

Ceny ogłoszeń:
Z a  I w ie r s z  m i l im e t r .  (61/* cm . szer.) w zw yk łych  o g ło sz e n ia c h  
gr. 30, w n a d e s ł a n e m  f w n e k r o l o g a c h  g r . Si, w k ro n ice , reper* 
tua r,  d z ia ł  g o s p o d a r c z y ,  p a sk i  w t e k śc ie  gr. 70, pod nagłów* 
k iern  na  p ie rw sze j s t r o n ie  zł. 1*— . T ab elaryczn e o S0 prc. dro­
żej. Za j e d n o  s ło w o  w d ro b n y c h  o g ło sze n ia ch  gr. Ii, k u p n o  
i s p r z e d a ż  s ło w o  gr. 12, m a t r y m o n i a l n e ,  k o r e sp o n d e n c ji  
p r y w a tn e  s ło w o  gr. 20, dla poszukujących pracy gr. C» 
Z z a s trz e ż e n ie m  rn ie isc  25 prc. Z a g r a n ic z n e  o  50 prc. d ro la j.

Podstępny mm  na polskiego strażnika
granicznego.

Chorzów. 11. 8. (PAT). W  nocy ze środy na czwartek, polski strażnik graniczny, Ludwik Pieczychlebek. pa= 
trolujący odcinek graniczny pod Rudą Śląską, zauważył na terytorium polskim trzech osobników, przekradających 
się z Niemiec do Polski.

W  chwili, kiedy strażnik graniczny wezwał ich do zatrzymania się, został z tyłu z nienacka napadnięty, uderzony 
tępym narzędziem w głowę i powalony na ziemię. Kilku osobników rzuciło się na strażnika, usiłując mu wyrwać 
karabin. Jeden z napastników przyłożył strażnikowi rewolwer do głowy, jednak strażnik zdołał napastnika schwy­
cić za rękę i odwrócić ją tak, że broń wypaliła w głowę napastnika, kładąc go trupem na miejscu. Strażnicy pol­
scy, którzy nadbiegli napadniętemu na pomoc, na odgłos strzałów, nie zdołali jednak ująć sprawców napadu, 
którzy korzystając z ciemności, zdołali zbiec z powrotem na terytorium niemieckie**.

Na miejscu napadu i w bezpośredniej bliskości znaleziono karabin strażnika polskiego, złamany podczas szamo= 
tania, 11 pistoletów wojskowych kalibru 9 mm, oraz kilkaset naboi. Ilość znalezionej broni świadczy o większej 
liczbie napastników.

Strażnik Pieczychlebek został odwieziony do szpitala. Stan jego jest poważny, lecz życiu nie zagraża nietiezpie** 
czeństwo. i

LIKW IDACJA CZESKICH OBG* 
ZÓW  PRACY.

Berlin. 11. 8. (PAT)). Jak inrormu* 
ją, czeskie obozy pracy utworzone je* 
szcze za czasów republiki czeskosło* 
wackiej na obecnym obszarze protek­
toratu  bęcą w najbliższych dniach roz 
wiązane. W  obozach tych znajdowało 
dotychczas zatrudnienie 4 tys. Cze* 
chów.

U D A R EM N IO N Y  ZAM ACH  
N a  TRANSATLANTYK ANGIEL* 

SKI.
Londyn, 11. 8. (PA T) W edług do? 

niesień dzienników roztoczono specjał* 
ną ochronę nad basenem imienia Je* 
rzego V, w którym stoi nowy statek 
transatlantycki „Mauretania".

Dwóch detektywów, przebranych za 
robotników portowych, podsłuchać 
miało rozmowę dwóch mężczyzn, z kto 
rej wynikałoby, że zamierzają dokonać 
zamachu na statek. Dostęp do statku 
znajduje się pod surową kontrolą.

Statek ma wkrótce rozpocząć nowy 
rejs.

Niem cy m u s zą  zre zy g n o w a ć  z  Gdańska
albo z n is z c z y ć  k r a j w o jn ą .

Strasburg. 11. 8. (PAT). Senator 
H enry Lemery zamieszcza na lamach 
„Der Elsaesser" (L‘Alsacien) znamien* 
ny artykuł pt. „Nie ma kompromisu w 
sprawie Gdańska". Autor ocenia po* 
głoski o układzie polsko-niemieckim 
w sprawie Gdańska, jako

manewr propagandy niemieckiej,
mającej na celu osłabienie stanowi­

ska Polski.
Można sądzić — pisze autor — że 

Hitler wbrew silnym ostrzeżeniom ze 
strony Polski, Anglii i Francji, myśli, 
że przejdzie nad wszystkimi trudno* 
ściami i dojdzie do dodatniego wyni­
ku polityki bez wojny.

Byłoby jednak ślepotą nie zdiwać 
sobie sprawy, że

znana już taktyka niemiecka n i e
o d n i e s i e  s k u t k u  w odnie= 

sieniu do Polski.
Jakkolwiek zmiana na korzyść Nie* 

miec, byłaby rozciągnięciem panowa*

Polska w  imię pokoju
t r z y m a  sią o b o w ią zu ją c y c h  u k ła d ó w .

Haga. 11. 8. (PAT). De M aisbode 
omawiając sytuację międzynarodową, 
charakteryzuje poczynania rządu poi* 
skiego od marca rb., jako wielce roz* 
ważne i bez ryzyka, pisząc: Można 
stwierdzić, że w imię pokoju

Warszawa trzyma się dosłownie 
każdej litery zawartych układów, 
aby nie dać nawet pozoru wystą­

pienia agresywnego.
Ale właśnie dlatego, że chodzi o ży* 

wotne interesy Polski, zakotwiczone w 
umowach międzynarodowych, można 
tylko przyklasnąć, że Polska trzyma 
się tak ściśle tych umów, ponieważ 
przez to tym energiczniej domagać się 
może ich wykonania przez stronę ią* 
dającą. Przypominając mowę ministra 
Becka z 5*go maja rb., dziennik pisze, 
iż

nakreśliła ona granicę i metodę w

SPOTKANIE M INISTRA C IA N O  
Z RIBBEN TROPEM. 

Warszawa. 11. 8. (Tel. wl. — !. r.). 
Oficjalnie donoszą z Berlina, że w 

najbliższym czasie odbędzie się spot? 
kanie min. Ciano z min. Ribbentro* 
pem w Salzburgu. Przedmiotem roz­
mowy będą sprawy, dotyczące współ* 
Jiej polityki obu państw.

sprawie żądań niemieckich, a mia­
nowicie pokojowe zamiary i poko« 

jowy sposób postępowania.
Przemówienie Pana Marszalka Smi- 

głego*Rydza z 6*go bm., dziennik cha­
rakteryzuje, jako rozważne i roztrop* 
ne, ale nie mniej stanowcze, podobnie 
jak i stanowisko rządu polskiego wo* 
bec senatu gdańskiego w sprawie pol­
skich inspektorów celnych w Gdań* 
sku. Dziennik wyraża opinię, że 

właśnie dlatego, że mowa Pana 
Marszałka Śmigłego=Rydza była 
spokojna, ale silna, winna Gna 
wywrzeć wrażenie w miarodajnych 

kołach Berlina.

ma niemieckiego na ujście Wisły i 
osłabieniem Polski. Porozumienie jest 
rzeczą piękną, ale wtedy gdy to poro­
zumienie krępuje żywotne interesy je* 
dnej ze stron, przestaje ono nią być.

W ola Polski jest czynnikiem naj­
ważniejszym dla utrzymania poko* 

ju w Europie.
Nie ma wątpliwości, że w dniu, gdy 

Polska ujrzy swe interesy życiowe za* 
grożone, chwyci za broń w ich obro* 
nie.. Polska jest rozsądna, ale zdecydo­
wana. Rozpoznaje już możności pro* 
wadzenia polityki kombinacji i ma­
nowców.

N i e m c y  m u s z ą  z r e z y g n O "
w a ć  z G d a ń s k a ,  a 1 b o w y* 

b r a ć  k o n f l i k t .

W IZYTA M IN. CSAKY 
U  RIBBENTROPA.

Budapeszt, 11. 8. (P A T )  Prasa 
p opo łu d n io w a donosi w formie p o  
głoski, iż minister spraw  zagranicz* 
nvch C sak y  złozył w Salzburgu mi* 
nistrowi R ibben tropow i k ró tką  wi­
zytę o charakterze pryw atnym .

NIEPRAW DZIW E POGŁOSKI 
O PAKCIE NIEMIECKO * WĘGIER  

SK1M.
Budapeszt. 11. 8. (PAT). W  związku 

z wiaaomośicami, które pojawiły się w 
prasie zagranicznej na temat spotka­
nia ministra Csaki z min. von Rihben* 
tropem i o rzekomym zawarciu nie* 
miecko* węgierskiego porozumienia 
wojskowego, z węgierskiej strony ofi­
cjalnej oświadczają, że wiadomości te 
są tylko dowolnymi domysłami, nie 
odpowiadającymi prawdzie.

DEMENTI.
Tokio. 11. 8. (PAT). Rzecznik admi­

ralicji japońskiej zaprzeczył informa* 
cjom prasy zagranicznej, jakoby w nie­
których miejscowościach Chin dala się 
zauważyć agitacja przeciwko Stanom 
Zjednoczonym. Przedstawiciel Japonii 
oświadcza, jż pogłoski te mają na celu 
zamącić stosunki między Japonią i 
Ameryką.

MANIFESTACJA  
ANTYBRYTYJSKA W TOKIO.

Tokio, 11. 8. (PA T) Zamieszkujący 
w Japonii Chińczycy zorganizowali w 
Tokio wielką manifestację antybry* 
tyjską. Pochód Chińczyków udał się 
przed ambasadę angielską, spotykając 
po drodze pochód maniiestujących Ja* 
pończyków. Oba pochody przyłączyły 
się do siebie, a uczestnicy ich wspólnie 
manifestowali przed gmachem amba* 
sady brytyjskiej.

Arm ia niemiecka o armii polskiej.
Warszawa. 11. 8. (A. T. E.). Organ 

armii niemieckiej „Soldatenblatt" 
stwierdza w numerze z dn. 20 maja br., 
że „polski przemysł

już dzisiaj jest w stanie zaopatry* 
wać swą armię w broń ręczną i 

maszynową.
Produkcja dział polskich, oraz amu* 

nicji do nich jest daleko posunięta w 
dotychczasowych przygotowaniach i 
całkowita samowystarczalność Polski 
w tej dziedzinie zostanie osiągnięta 
już w najbliższym czasie.

Polska uniezależniła się całkowi­
cie od za granicy w zakresie prze* 
myslu lotniczego — w zadziwiają3 

co krótkim czasie**.
Punktem centralnym rozważań za­

równo niemieckich kół wojskowych, 
jak i niemieckiej prasy fachowej jest 
możliwość odcięcia Polsce dow o:u  od 
strony morza, gdyż — jak twierdzi

S zyk a n y w ła d z niemieckich
w obec polskiego g im n a zju m .

Bcrljn, 11. 8. ( P A T )  W  związku 
z przekazaniem w ładzy  nadzorczej 
nad  gimnazjum polskim  w  Kwidzy* 
nie do rąk  nadprezyden ta  prowincji 
w schodnio-prusk iej w  Królewcu, wy 
dane zostały przez przedstawicieli 
nowej w ladzv nadzorczej nad gim na­
zjum kw idzyńsk im  m. in. nast. za* 
rządzenia:

N ie  w olno urzadzać wycieczek  
zbiorow ych, zarówno uczniom , jak i 
profesorom, nie w olno zabierać na 
ulicę aparatów fotograficznych. A ni 
uczniom, ani profesorom, ani też ro= 
dzicom  nje wolno opuszczać aź do 
odwołania granic m. Kwidzynia, ani 
samochodem ani innym środkiem  
lokom ocji.

prasa niemiecka („Frankfurter Zei* 
tung"), „niemiecka flota nie dopuści 
do G dyni nawet łodzi rybackiej**. 
Teoretycznie było by to możliwem, 
gdyby wojna morska miała się toczyć 
wyłącznie na morzu Bałtyckim i gdy* 
by nie wchodziły w grę różne kombi* 
nacje strategiczne. Ponieważ jednak 
siły marynarki niemieckiej na wypa­
dek konfliktu będą musiały skoncen* 
trować się nie tylko na morzu Bałtyc­
kim,

jest rzeczą conajmniej wątpliwą, 
czy flota niemiecka będzie mogła 
zachować dostateczną swobodę 
ruchów ażeby blokować G dyoię. 
Jest rzeczą w każdym razie charakte* 

rystyczną dla zmiany nastawienia nie* 
mieckiej prasy w stosunku do pol­
skich możliwości wojennych na nasta* 
wienie obronne, że zwyż wspomnia* 
ny cytat mówi tylko o „niedopuszcze­
niu transportów do Gdyni".

Fachowi sprawozdawcy niemieccy 
bardzo poważnie oceniają zarów* 
no możliwości Polski na Bałtyku 

jak i obronne znaczenie Gdyni.
„Deutsche W ehr1* w nr. 15 z dn. 18. 

kwietnia br. pisze na ten temat: 
„Wielką pozycję w rachunku rozbu* 
dowy Polski stanowi Gdynia, będąca 
istotnie wysiłkiem, wywołującym zdu* 
mienie, rozbudowa umocnionego re­
jonu na wybrzeżu, a wreszcie budowa 
portu we Władysławowie, służącego 
za ochronę skrzydłową Gdyni".



2 „GAZETA LWOWSKA" Nr. 181, sobota 12 sierpnia 1939 r.

Wiadomości bieżące.
11

sierpnia 1939

P ią te k
Z uzanny 

Jutro: Klary 
W schód słońca 4-04 
Z achód ,  1 9 i8

t e a t r  w ie l k i.
Piątek godz. 20 „Szkarłatne róże' .
Sobota godz. 20 „Szkarłatne róże“ .

t e a t r  r o z m a i t o ś c i .
T eatr nieczynny.

KINOTEATRY.
A PO L L O  nieczynne w skutek rem ontu.
B A JK A , ul. Z ielona: R. 107 w zyw a p o ­

m ocy i W esoła czwórka.
C A S IN O  ul. Legionów 5: Z eznanie szpie. 

ga — film  antyhitlerow ski.
C H IM E R A  ul. A kadem icka: „Z dobyw cy 

M arokka11.
EM PIRE ul. Legionów  5: I. N iesforna

dzie\vczvna. II. Pan  z wyższych sfer.
E U R O P A  ul. A kadem icka: Potęga złota.
K O PE R N IK  ul. K opernika 9: P iekło Sa­

hary .
M A R Y S IE Ń K A  pl. Sm olki: M ateczka i

List do matki.
M IR A Ż  pl. M ariacki: Pow rót A rsena

Łupina.
M U Z A  ul. 3-go M aja: Kłamstwo K ry­

styny.
PA ŁA C E, ul. Legionów : Bałkany.
RAJ pl. M ariacki: Rycerze pustyn i i

C órka sam uraja. .
R OX Y  ul. K ętrzyńskiego 56: Sześć lat

miłości i Zaufaj mi.
STYLO W Y  ul. Szaszkiewicza: M acierzyń­

stwo i rewia Ref*Rena.
Ś W IA T O W ID  ul. Kuszewicza: C zarny

korsarz i Dzisiejsze czasy.
T O N  pasaż M ikolascha: W ięzienie bez

kra t oraz Tajem nica Ż ółtego miasta.

-  Z Ł O T Ó W K O W E  PRZED STA W IĘ* 
N IA  K O M E D II „SZ K A R Ł A T N E  RÓŻE'*. 
W  Teatrze W . w piątek 11 bm. i w  dnie 
następne ciesząca się wielkim pow od-eniem  
świetna kom edia p ióra włoskiego autora A . 
dc B cnedetti‘ego pt. „Szkarłatne różc“ . — 
Pełna hum oru kom edia i znakom ita gra 
naszych artystów  ściąga codziennie nieby* 
w ale rzesze publiczności. W  roli głów nej p 
K. A nkw iczsSzyjkcw ska. która niebaw em  
pożegna na zawsze nasze miasto, oraz pp. 
J. W iedeńska, R, H ierow ski, S. M ichuło- 
wicz. — Reżyseria: St, Cegielski. D ekora­
cje: T. Boguszew ska. — W szystkie miejsca 
po 1 zł. W cześniejszy nabyw ca biletu  o* 
trzym uie bliższe miejsce. K rzesła na III. 
balkonie po 50 gr. Początek o godz. 20-tej.

* *  *

-  K U  U C Z C Z E N IU  25-LECIA „CZY* 
N U  SIE R P N IO W E G O 11 Z arząd Zw iązku 
O brońców  Lwowa z 1918 r. urządza w nie­
dzielę 13 bm. o 12*tej U roczysty poranek 
w sali kina „Św iatow id" (D om  pracow ni­
ków  gm innych) przy ul. Limanowskiego. 
W  program ie: Słowo w stępne,, C hór I. Z w . 
Legionistów , deklam acje, oraz wyświetlenie 
prześlicznego polskiego filmu „Płom ienne 
serca'1. Ceny miejsc od 25 do 99 gr. do na­
bycia w sekretariacie Zw. O brońców  Lwo* 
wa codziennie od 10—13 i od 18—20-tej. 
C ały dochód z poranku przeznaczony na 
w dow y i sieroty po O brońcach Lwowa. ■— 
Związki i Stow arzyszenia proszone są o 
wcześniejsze zgłoszenie zapotrzebow ania 
na bilety przy rów noczesnym  złożeniu go­
tów ki.

KOMUNIKATY.
-  PO W R Ó T  K O L O N II Z S IA N E K . Z a­

rząd O kręgu Lw. Io w . N auczycieli Szkól 
Sr. i W yż. (T N SW .) podaje  do  w iadom ości 
rodziców  i opiekunów , żc pow rót drugiej 
grupy  uczestników  kolonii w Siankach n a ­
stąpi w sobotę, 12 bm. o 1S.52 (dw orzec 
głów ny).

-  B U R SA  D LA  D Z IE W C Z Ą T  WIEJ* 
SK IC H . Zw iązek Kół G ospodyń  W iejskich 
we Lwowie, który  chcąc przyjść z pom ocą 
członkiniom  i um ożliw ić ich córkom dalsze 
kształcenie się. otw iera I. IX. w spólnie z 
Kołem Pań TSL. bursę dla dziew cząt w iej­
skich. uczęszczających do szkól średnich we 
Lwowie, zapew niając im rów nocześnie o- 
pickę i kierunek w ychowawczy. D o bursy  
przyjętą być może córka drobnego roltflka 
(pierw szeństw o mają córki członkiń K. G. 
W .). Podania z wpisow ym  zł. 15 (które bę­
dzie zw rócone w razie nicprzyjęcia uczeni* 
cy) wnosić najdalej do dn. 20 bm. Z arząd 
B ursy  im. B oberskiej, Lwów, Poniatow ­
skiego 11. O plata miesięczna zl. 55; córki, 
członkiń K. G. W. mogą otrzym ać stypen­
dium w wysokości zl. 25 miesięcznie. In* 
formacje w  Zarządzie.

G ie łd a  i  dnia 11 s ie rp n ia .
D ew izy; Belgia 90.72; B erlin  213.07; 

G dańsk 100.25; A m sterdam  284.61; K open­
haga 111.53; Londyn 24.97; N . Jo rk  533 1/8; 
kabel 533 3/8; O slo 125.42; Paryż 14.14; 
Sztokholm  128.82; Z urych 120.50; M edio­
lan 28.05; H elsinki 11.02; M ontreal 533 3.Ć8- 

P ap ie ry : 4 i pó l wewn. 60.50 — 60.75; 
3 inw. 1 cm. 72-00 serie 74.75; 2 em. 71.00 
serie 73.50; 4 dolarow a premj 38.50; 4 kon­
solidacyjna 61.25, 60.50 60.75 dw a ost. set­
k i i d robne; 4 i pół pozn. ziem. kred. seria k  
5250; 4 i pół ziemskie seria piata 53.75 — 
55.50; 5 W arszaw y 1935 — 61.38, 62.75.
62.50 dw a cst. d robne; 5 Lublina 1933 r. 
55.00; 5 Łodzi 1933 r. 57.00, 1938 r. 55.00.

Tendencja dla pożyczek prem iow ych n ie­
co słabsza, dla reszty utrzym ana,, dla listów  
utrzym ana.

Mianowania dostojników  kościelnych.
(:) D o  Rzymsko*Kato!ickiei Kurii 

M etropolitalnej w e Lwowie nadeszły  
wczoraj wiadom ości z Rzymu, d oty­
czące nominacji i przesunięć na sta* 
no.wiskach dostojników  kościelnych  
w  Polsce.

Arcybiskupem  metropolita war* 
szawskim został ks. generał dr Józef 
Gawlina, biskup połow y.

Arcybiskupem  ormiańskim we 
L w ow ie został ks. dr Roman Ro- 
maszkiewicz, dotychczasow y pro­
boszcz parafii crmiańskiei w  Brze- 
żanach.

Biskupem  sufrasjanem gnieźnień­

skim został ks. infułat dr H enryk  
Eadeni ze Lwowa, którego stano1 
w isko kustosza w kapitule lwów* 
skiej objął ks. dr Szczepan Szydel- 
ski, profesor Uniwersytetu J. K.

W  Tarnowie biskupem  ordyna* 
rjuszem został ks. biskup Karol Nie* 
mira, sulragan z Pińska.

W  Siedlcach został biskupem ks. 
prałat biskup Choromański z War= 
szawry.

D o  Pińska został przeniesiony ks. 
biskup Goraj z Lublina, którego miej 
sce w Lublinie zajął ks. prałat de 
Ville, dziekan praw.

Gen. Brauschitz usiłuje opanować
ferm enty v m ó d  robotników .

Berlin, 11. 8. ( P A T )  W  Duessel* 
dorfie przem ówił wczoraj w  połud* 
nie g łów nodow odzący  armii h d o w e i  
gen. Brauchitz do robo tn ików  nie* 
mieckich wytwórni przemysłu w o ­
jennego. Przemówienie t ransm itow a­
ły radiostacje w  Kolonii i D euts :!v  
landeser.der. Przemówienia g łów no­
dow odzącego armii niemieckiej 

wysłuchali na wielkich anelach 
zbiorowych przy głośnikach

w szyscy robotnicy w szystkich  
niemieckich w ytw órni wojsko* 

wych,
rozsianych po terenie całej Rzeszy. 
W id o czn y m  celem przem ówienia ge­
nerała Brauchitza było

zapewnienie robotników  o głe= 
boko pokojow ych zamiarach 
kanclerza, który zm uszony do* 
piero „ostatecznością11 wejdzie 

w  wojnę.

Lista rządu hiszpańskiego.
Burgos. 11. 8. (PAT). Ogłoszono tu 

oficjalnie listę członków nowego gabi­
netu hiszpańskiego. Gen. Fri"cesco 

j Franco Bahamonde — premie:; Ra* 
: mon Serrano Suner — min. tpraw 
| wewnętrznych; gen. Yarela — monster 
j wojny; admirał Salyador Moreno — 
i min. marynarki; gen. Yague — mini­

ster lotnictwa; Larraz — min. linan* 
sów; Joaąuin Benjumeu — min. roi* 
nictwa i pracy; Jose Ibanez Martin —

min. oświaty; Esteban Bilbao — min. 
sprawiedliwości; płk Beigbeder — 
min. spr. zagranicznych; Alfonso Pe* 
na Boeuf — min. robót publicznych; 
pik Alarcon dela Lastra — min. prze* 
mysi ui handlu; gen. Munez Grandę i 
Sanchez Mazas — ministrowie bez te­
ki.

Członkowie nowego rządu w sobotę 
o goaz. 20 złożą przysięgę w rezyden­
cji generalissimusa w Burgof.

Rozwiązanie 6 tys. stowarzyszeń
na terenie b. Austrii.

Paryż, 11. 8. (P A T )  Agencja H a- 
vasa donosi z W ied n ia :  o.OOO sto*
warzyszeń spośród  10.000 zarcjestro* 
w anych w W ied n iu ,  rozwiązały wja- 
dze. O dnośne  rozporządzenia zosta* 
ły ogłoszone w urzędowej W ien e r

W ś r ó d  rozwiązanych znajduje się 
m. in. Cercie francusko*wiedeńskie,

Pociski z fosgenem i fosforem
na front i 8 chińskim.

Warszawa, 11. 8. (Tel. wł. — 1. r.)
Jak donosi komunikat japoński, na 
jednym z odcinków frontu Szan*8i 
stwierdzono, że

Chińczycy ostrzeliwują pozycje 
japońskie pociskami gazowymi, 

zawierającymi fosfor.
Również pociskami z fosgenem po*

sługuje się chińska nadbrzeżna artyle* 
ria nad Jangtse.

Zbadano kilka pocisków, które nie 
eksplodowały i stwierdzono, że 

są one produkcji sowieckiej.
Dowództwo japońskie zarządziło 

specjalną czujność obrony przeciwga* 
zowej.

Spotkanie króla Karola z królem Bułgarii.
Rzym , 11. 8. (P A T )  ,T o p o lo  di 

R om a", pow ołu jąc  się na jedną z a- 
gencyj am erykańskich, donosi z So* 
fii, że w ed ług  pogłosek- krążących 
w  tam tejszych kołach m iarodajnych, 
nastąpić m a w najbliższych dniach

w  W a rn ie  sp o tk ań 1 e m iędzy królem 
Karolem rum uńsk im  i królem  Bory* 
sem bułgarskim.

Król Borys wyjechać już miał do 
W a rn y ,  aby  pow itać  przybywające* 
go króla Karola.

Śmierć za posiadanie broni na terytorium
p r o te k to r a tu .

Berlin. 11. 8. (PAT). Niemieckie biu­
ro informacyjne donosi z Pragi, że 
protektor Rzeszy wydał rozporządzę* 
nie,

dotyczące posiadania broni na ob=
szarze protektoratu Czech i Mo* 

raw.
Rozporządzenie to ma na celu „za­

pobiec nadużywaniu broni i materia* 
łów wybuchowych przez niepowołane 
czynniki'*.

Rozporządzenie nakazuje złożenie

miejscowym władzom w  ciągu 2 
tygodni wszelkiej broni, części 

broni i amunicji.
W y rób  broni, lub materiału wybu­

chowego, pozwolenie na broń, wyma* 
gają zgody władz. Wszystkie pozwo* 
lenia na broń, lub jej wyrób tracą 
ważność ź końcem roku 1939.

Z a przekroczenie tego rozporządzę* 
nia grozi kara więzienia.

Za posiadanie składu broni może 
być wymierzona kara śmierci.

stowarzyszenie przyjaciół angielskc* 
austriackich, liczne stowarzyszenia 
sportow e, katolickie itd. M ajątk i  zli­
kw idow anych  organizacvj podzielo­
ne zostały w  ten sposób, że po łow a 
przechodzi na własność wiedeńskiej 
organizacji partii n a rodow o  sociali* 
s tyczne;. po łow ą zaś maia zarządzać 
komisarze sekwestracji.

MINISTER HALIFAX KONTY* 
N U  UJE URLOP.

Warszawa, 11. 8. (Tel. wł. — 1. r.) 
Lord Halifax, który urzędował przez 
dwa dni w Foreign Office, wrócił wczo 
raj do swej posiadłości w hrabstwie 
Yorku. W  połowie przyszłego *ygo* 
dnia min. Halifax znowu przerwie ur* 
lop i powróci do Londynu.

DO DATK O W Y ZA C IĄ G  DO MA* 
RYN ARKI W OJENNEJ.

Warszawa, 11. 8. (PA T) Minister 
spraw wojskowych zarządził dodatko* 
wy zaciąg ochotniczy do marynarki 
wojennej. Szczegóły będą podane w 
obwieszczeniach, rozplakatowanych 
przez komendę rejonów uzupełnień na 
terenie okręgu !, 4, 5, 7 i 8 oraz oosza* 
rze nadmorskim. Termin wnoszenia 
podań ze strony zgłaszających się o* 
chotników do dn. 15 września 1939 r.

ROZSTRZELANIE SZPIEGA.
Warszawa, 11. 8. (PAT) Pracownik 

fizyczny jednego z oddziałów wojsko* 
wych w Krakowie Mieczysław Kot zo* 
stał skazany przez wojskowy sąd okrę* 
gowy w Krakowie na karę śmierci za 
zdradę tajemnic na rzecz jednego 
z państw ościennych. W yrok  wykona* 
no w dniu 9 sieronia 1939 r.

50*LECIE „LE D ISC IPL E “ B O U R G E T ‘A
W  obecnym  miesiącu p rzypada 50-ta ro ­

cznica ukazania się głośnei powieści Paul 
B ourgct‘a „Lc Disciple11, k tóra przyniosła 
mu św iatową sławę. Jak w iadom o, powieść 
ta wycisnęła silny ślad na Sienkiewiczu, 
k tóry  pod jej wpływem napisał „Bez dog* 
m atu '1 a pośrednio  „R odzinę Połanieckich '1. 
Bourgct powieścią swoją zapłodnił rów nież 
innego pisarza polskiego W eyssenhoffa, 
który  odpow iedział na „Le D isciple'1 „Pa­
nem Podfiłipskim 1'. — Powieść B ourget‘a 
ma jeszcze inne znaczenie: po raz pierw szy 
au to r ośmielił sic w prow adzić do powieści 
żywą postać: była nią osoba znakom itego
krytyka H ipolita  T ainc‘a, k tó ry  obu rzony  
rzucił się wówczas z całą furią na Bour* 
gct‘a. O d tego jednak czasu w prow adzanie 
postaci żyjących osób do książek — jak np. 
u Julcs Rom ains‘a — stało się pow szech­
nym zwyczajem.

Program radiowy.
SO B O T A . 12 S IE R PN IA

G odz. 6.56 Lw. Sygnał, Pozdrow ienie, 
Pieśń poranna. — 7.00 D ziennik poranny . — 
7.15 Płyty, — 8.15 „Z  m ikrofonem  przez
Polskę11. — 11.57 Sygnał czasu i hejnał. — 
12.03 A udycja południow a. — 13.00 Lw.

j M uzyka obiadow a orkiestry  Sercdyńskiego. 
j — 14.00 Lw. „Z  życia organizacji rolni*
! czych“ — kom unikaty, inform acje. — 14.15 

Lw. M. M ussorgski: Fragm enty z op. „B o­
rys G odunow 11 — płyty. — 14.55 Lw. W iad. 
gospod. j Inform acje. — 14.45 A udycja d la  

i dzieci. — 15.15 Lw. M uzyka popularna or- 
j k iestry Sercdyńskiego. — 15.45 W iad. gosp. 
i — 16.00 D ziennik popo ludn . — 16.10 Poga­

danka aktualna. — 16 20 Rcc. fortep. M .
O gilbianki. — 16.45 K ronika w ydarzeń w 
technice. — 17.00 Lw. W iad. bieżące z mia* 
sta i prow incji oraz Program  na ju tro . — 
17.10 Lw. M uzyka taneczna z płyt. — 17.20 
Lw1. Transm isja z życia: „Dzieciniec m iejski 

! we Lwowie*1 ■— reportaż T. Lisiewicz. —
17.50 Iw. „Targi W schodnie we Lwowie" — 
red. St. K anarow ski. — 18.00 Francuska m u­
zyka współczesna (koncert). — 19.00 Lw.
„Przez siedem m órz do siedmiu w zgórz" — 
powieść radiow a W . B udzyńskiego z udz . 
Szczcpka i T ońka. R ozdział V. „W  każdym  
porcie dziew czyna11. — 19.25 „Znaczenie
marszu na K ielce'1. — 19.35 A udycja  d la
Polaków  za granicą. — 20.00 Pieśni ludow e 
cieszyńskie. — 20.25 Lw. Rozm owa ze słu ­
chaczami dyr. J. Petry‘cgo. — 20.35 Lw.
Lokalne wiad. sport. — 20.40 D ziennik w ie­
czorny, W iad. meteor., W iad. sport., N asz  
program  na ju tro . — 21.00 „Przy sobocie
po robocie11 — koncert rozryw kow y. — 
23.00 D ziennik w ieczorny i Kom. m eteor.

K IN O T E A T R  K O PE R N IK .
„PIEK ŁO  SA H A R Y "

G łów nym  tem atem filmu jest odtworzę* 
nic ponurości i okropności piekła życia co* 
dziennego na Saharze, gdzie panu ją  n ie­
ustanne b u rze  piaskow e, przynoszące od ­
cięcie od; świata, a z nim  głód, nędzę i sze­
rzącą się straszliwą febrę w śród ludności 
arabskiej, to  w szystko razem sprzyja, że nie 
rzadko lęgnie się i zb rodn ia. W śród takich 
w arunków  zaszczytną misję hum anitarną 
spełnia francuska placów ka w ojskow a, nio* 
sąc tubylcom  pom oc i opiekę. N a takim  tle 
rozwija się akcja film u w około zagadkow ej 
śmierci jednego z mieszkańców  oraz p o b y tu  
jedynej białej kob iety  n a  pustyn i. Film  n ie  
posiada  jednak  zwartej akcji i zby t frag* 
m entaryczny . w yw ołuje chaotyczne w raże­
n ie  i jes t nużący, mimo dobrych  w ykonaw  
ców  w osobach: P ie jean  A lbert, P ierre R e­
noir, Ketti G allian  i  J. L. B arrau lt.

Zastępca, ,
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Rządy protektorów w Czechosłowacji.
K raj jest zupełnie obrabowany

Londyn. 11. 8. (PAT). Korespondent 
dyplomatyczny „Manchester Guar* 
dian'* ogłosił wczoraj interesujące 
szczegóły o systematycznym łupieniu 
protektoratu Czech i M oraw przez 
Niemców.

W Czechosłowacji Niemcy stosują 
o wiele bardziej rygorystyczne 
metody aniżeli nawet na Słowa- 

czyźnie.
Traktat wersalski — pisze korzspon* 

dent — był pod każdym wzglęaem li- 
beralmejszym i ludzkim w porówna* 
niu z losem, jaki Niemcy narzucili 
b. Czechosłowacji.

Straty, jakie Czesi ponoszą w t°= 
warach i kapitałach bez wojny, są 
stosunkowo znacznie wyższe, ani* 
żeli straty, jakie Niemcy ponie­
śli na podstawie traktatu wersal* 
skiego po czteroletniej przegranej 

wojnie.
Do Niemiec idzie czeski materiał 

wojenny, benzyna, konserwy, skóry, 
cale wagony żelaza, stali, miedzi, ni­
klu, blachy, ołowiu i smarów. Nawet 
części miedziane i niklowe urządzeń 
fabrycznych są wywożone. Ofiacą pa* 
dają również wielkie magazyny i skle* 
py, którym pozwalają Niemcy zatrzy* 
.mać na składzie jedynie 20 proc. swo­
ich zapasów, reszta podlega rekwizycji, 
jako niezbędne dla „obrony n arodo* 
wej“. Germanizacja czeskich firm i 
fabryk postępuje szybko naprzód i 

dzisiaj jest tylko kwestią czasu kie­
dy Niemcy staną się wyłącznymi 

panami protektoratu, 
obejmującymi na własność wszystko 
co posiada jakąkolwiek wartość w 
kraju, który stał się dla nich po pro* 
stu kolonią, w której ludność nie ma 
zacnych praw. Postępowanie Niem* 
ców w protektoracie przybiera

charakter najczarniejszego wyzy= 
sku kolonialnego.

Nie:t.chomości, należące do Żydów, 
nrzechodzą w ręce aryjczyków, jed- j 
nak nie w ręce Czechów, lecz Niem* 
ców. jeśli w jakiejkolwiek firmie za­
trudniony jest choćby jeden Żyd, całą 
firmę przejmują Niemcy. Posady u*

T okio , 11. 8. (D A T ) Przedstaw i­
ciele ministerstwa w o jny  i min. spr. 
zagr. odbyli  wczoraj naradę, na któ* 
rej — jak donosi ag. Dornej — po* 
stanow iono, że zarówno cywilni de* 
legaci japońscy, jak j w ojskowi, po* 
w rócą na swoje stanow iska w razie 
now ego odroczenia konferencji an* 
gielsko* japońskiej.

Szef delegacji japońskiej Kato za­
wiadomi! niezwłocznie o tej decyzji 
am basadora  Craigie. Kato dodał R: 

rząd japoński poweźmie decyzię 
później, czy konferencja angiel- 
sko-japońska w sprawie T ientsr  
nu bedzie sie mogła odbyć, jeże* 
li instrukcje, których przybycia 
oczekuje Craigie, nadejdą po wy 

jeździe delegatów japońskich.
A gencja  Dornei sądzi, że opóźnie­

nie w' przesłaniu tych instrukcyj jest 
spow odow ane  życzeniem Anglii, by 
wyjaśnić ogólną sytuacje, celem wy* 
w arcja nacisku na japonię. jeżeli An* 
glia bedzie trw ała na swoim  stano* 
w isku.

Japończycy prawdo podobnnie 
przerwą konferencję i w ciągu 
dw óch dni los konferencji zo ­

stanie zdecydow any.
W ie lk i  dziiennik ,.Asahl“ zapatruje 

się na sytuację bardziej op tym istycz­
nie. Sądzi on  równie że zerwanie 
konferencji jest rzeczą n ieuniknioną 
■w razie, g d v b v  A nglia  zwlekała czas 
dłuższy, jest jednak zdania, że dwu= 
dn iow a zwłoka nie jest rzeczą w a ż ­
ną, jeżeli m og łoby  dojść do zawar* 
cia porozumienia pom iędzy A nglią  a 
Japonia.

Londyn. 11. 8. (PAT). Reuter dono* 
si, iż rząd brytyjski nie przesłał żad* 
nych nowych instrukcyj ambasadoro­
w i brytyjskiemu w Tokio. Stanowisko 
irządu brytyjskiego, jak oświadczają w

rzędników czeskich zajmują Niemcy, 
a policja jest całkowicie pod kontrolą 
niemiecką, nawet personel jest w znącz 
nej części niemiecki. Sam proteKtor, 
baron yon Neurąth, jest zwolennikiem 
polityki pewnego umiarkowania, na* 
tomiast

Niemcy sudeccy domagają się co*
raz to surowszych zarządzeń prze­

ciwko Czechosłowacji.
Von Neurath  zdołał o tyle przepro* 

wadzić swoją politykę, że władze nie­
mieckie na ogół powstrzymują się od 
stosowania bardziej skrajnych fo*m w 
ucisku fizycznym.

Aczkolwiek w mniejszych mia* 
stach panuje surowy terror.

N a ogół jednak terror fizyczny nie 
przybiera w protektoracie jaskrawych 
form, tak jak to ma miejsce w sa* 
mych Niemczech — podkreśla „Man* 
chester Guardian".

Praga. 11. 8. (PAT). Bezpośrednio 
po powrocie podsekretarza stanu przy

Londyn, 11. 8 (P A T )  M iniste rs­
tw o  lo tn ic tw a ogłosiło następujący 
kom unikat:  O d  godz. 16 panow ały
złe w arunk i atmosferyczne tak, że o 
godz. 22.30 przerw ano czasowo o p e ­
racje. Dzia łania „nieprzyjacielskie" 
zostały wznow ione rano o godz. 5.

W  pasie po łudn iow ym  .,nieprzy*
I :aciel‘‘ nie przedsięwziął ani jednego

Berlin. 11. 8. (PAT). Prasa niemiec­
ka, podobnie jak w ub. środę, na na* 
czelnych miejscach atakuje Polskę,

usiłując przedstawić stronę polską 
jako rzekomego napastnika, k'órv 

chce wywołać wojnę o Gdańsk.
W  braku argumentów, które mogły*

kolach urzędowych, nie uległo zmianie 
i rząd brytyjski nie będzie rokował z 
Japończykami pod presją.

H o n g k o n g ,  11. 8. (P A T )  Podczas 
roz ruchów  antvbrv tv jsk ich  w Suatu 

marynarze angielscy, broniący 
kon su la tu  bry tyjskiego, zranili 

manifestanta chińsKiego.
W ła d z e  morskie i konsula t  brytyj i 

ski zlozyly na rece władz japońskich 
os try  protest.  W ład z e  japońskie za* 
zadały przepłoszenia j formalnego u* 
znania w iny  m arynarzy  angielskich. 
Angielskie władze morskie poprosi- 
V Tapończyków o wycofanie tego 

żądania.

HITLER N A  FESTIW ALU  
W  SA LZBUR G U .

Berlin, l l .  8. ( P A T )  D  onoszą 
z Salzburga, że we środę, obecny byl 
kanclerz H itler  na £estivalu salzbur* 
skim. Przybycie jego nie by ło  zapo­
wiedziane. W  tow arzystw ie jego znaj 
dow ał się m. jn. gauleiter m iejscowy 
Rainer, oraz austriacki m inister s ta ­
nu Glaise H ors tenau ,  oraz szereg 
innych przedstawicieli party jnych.

Formacje czeskie w
Ag. „Echo" donosi: W  Sidi-Bel*

Abes w M arokko sformowany będzie 
nowy pułk Legii cudzoziemskiej złożo 
ny wyłącznie z byłych żołnierzy cze­
skich, oraz emigrantów czeskich, zdol* 
nych do noszenia broni.

Dotychczas zgłosiło się do tej no*
wej formacji około 3 tysięcy Cze* 

chów.
Ze źródeł francuskich kategorycznie 

zaprzeczają pogłoskom, które znalazły 
echo również zagranicą o formowaniu

z  bogactw.
urzędzie protektora — Franka, zosta* 
ło wydane zarządzenie usunięcia go­
dła państwowego w pałacu b. minister 
stwa spraw zagranicznych. Zaznaczyć 
należy, że godło było dziełem jednego 
z najwybitniejszych rzeźbiarzy cze* 
skich i wraz ze wspaniałą fasadą two­
rzyło architektoniczną całość.

W  dniu wczorajszym podczas zrzu* 
cania godła zebrał się na dziedzińcu 
pałacowym tłum ludności, k tć-y  ze 
łzami w oczach przypatrywał się bar* 
barzyńskiemu niszczeniu dzieła sztuki.

Gdańsk. 11. 8. (P A D - Wczoraj wie* 
czorem na Długim Rynku w G dańsku 
wygłosił p. Forster mowę, na wstępie 
której zwrócił się przeciwko stanowi* 
sku i rzekomym „groźbom" Polski, 
szczególnie przeciwko prasie poiskiej, 
oraz stanowisku urzędowych kół.

nalotu. Pom iędzy  zatoką W a s h a  
G rim sb y  doko n an o  14 raidów , z k tó ­
rych 6 zostało odpartych. E skadra  
bom bow ców , k tó ra  d o tad a  do  Rir* 
minhgam, została przez baterie prze­
ciwlotnicze zm uszona do pow ro tu .

W  czasie dzisiejszych operacyj 
rannych „nieprzyjaciel" atakow ał w  
nielicznych formacjach.

I by uzasadnić rzekomo agresywne sta* 
j nowisko Polski wobec G dańska ■ Rze­

szy, prasa niemiecka („VoeLkischer 
Beobachter"), „Berliner Boersen Z tg . ‘, 
„Morgenpost", „Deutsche Allgemeine 
Ztg.‘‘ i inne 

rozwałkowują artykuł jednego z 
polskich tygodników, którego \Vy= 
wody na temat stosunku poisko- 
niemieckiego, przedstawia się jako 
wyraz całej opinii polskiej i mia* 
rodajnych czynników w Warsza* 

wie.
Zainscenizowanie ataków na Polskę 

w prasie niemieckiej, które trwa zr?* 
sztą od kilku dni, zaostrzyło się dziś 
najwidoczniej 

w związku z przemówieniem For* 
stera, do której to mowy dzienniki 
niemieckie miały stworzyć odpo­

wiednie tło, 
aby wyjaskrawić znaczenie tego prze­
mówienia.

Warszawa. 11. 8. (Tel. wł. — i. r.).
Koła lotnicze komentując doświadczę* 
nia mogące wypływać z pierwszych 
2 dni ćwiczeń brytyjskiej floty po­
wietrznej, zwracają uwagę na znaczę* 
nie mglistej pogody i złej widz;alno* 
ści dla ułatwienia lotnictwu atakujące­
mu przedostanie się przez linię ognia 
baterii przeciwlotniczych i kontrata* 
ków lotnictwa obrony. Jak wykazał 
dzień wczorajszy,

korzystając z gęstych chmur, sa= 
moloty „państwa atakującego"

Łagii Cudzoziemskiej.
we Francji czeskich oddziałów lotni­
czych. W  miarodajnych kołach frincu* 
skich podkreślają, że 

tworzenie odrębnych czeskich jed­
nostek lotniczych mogłoby być 
wykorzystane do wprowadzenia 
do lotnictwa francuskiego elemen* 
tów niepożądanych, stojących na 
usługach państw totalistycznych. 
Łatwo sobie wyobrazić konsekwen* 

cje, jakieby stąd w razie wojny wyni* 
knąć mogły.

NIESZCZĘŚLIWY W YPADEK  
N A  D W O R C U  W  TCZEWIE.

Tczew. 11. 8. (PAT). W  dniu wczo* 
rajszym w południe wydarzył się 
na dworcu w Tczewie wypadek zde­
rzenia pociągu tranzytowego z ma* 
newrującą na torach lokomotywą. 
W skutek  zderzenia pociągu został wy­
rzucony z parowozu pomocnik maszy­
nisty, Tomasz Felsner, który odniósł 
b. ciężkie obrażenia i w stanie nieprzy 
tomnym odwieziony został do szpitala.

Innych ofiar w ludziach nie było, 
natomiast parowozy, szczególnie ma* 
newrującą lokomotywa doznały dość 
poważnych uszkodzeń.

Zacytował szereg głosów prasy 
polskiej w s f a ł s z o w a n e j  

f o r m i e ,
w brzmieniu, podawanym przez prasę 
niemiecką, przytoczył następnie sfabry 
kowane przez propagandę niemiecką, 
a znane już również z prasy niemiec* 
kiej, rzekome oświadczenia polskich 
mężów stanu, wreszcie przeszedł do o- 
mawiania prasy francuskiej, angiel* 
skiej i amerykańskiej, cytując głosy 
nieznanych lub zgoła anonimowych 
autorów, podtrzymujących jakoby te­
zę niemiecką.

Następnie „dla wiadomości Fol* 
ski", oświadczył, że groźby wojen* 
ne bynajmniej Gdańska nie prze* 

straszą (?), -»
bo nie jest on osamotniony. Stwier­
dził w końcu, że obecna sytuacja jest 
nie do utrzymania. Za tym przema­
wiać ma historia Gdańska, którą od* 
powiednio p. Forster przykroił do pla 
nów przebudowy wschodniej granicy 
Rzeszy od Bałtyku do Brenneru, któ** 
remu to zagadnieniu więcej czasu po* 
święcił, niż samemu Gdańskowi. Dał 
w ten sposób jeden dowód więcej, że 

nie chodzi o Gdańsk, lecz 0 prze­
budowę i zmianę grahic w Euro* 
pie p o d  d y k t a n d o  n i e ­

m i  e c ki e.
„Historyczna" argumentacja p. For* 

stera w rodzaju tego, że do roku 1919 
nikt inny poza Niemcami nie decydo* 
wał w Gdańsku, przynosi zaszczyt je* 
go erudycji naukowej.

AGREM ENT DLA A M BASAD O R A  
TURCJI W  BERLINIE.

Berlin, 11. 8. (P A T )  R ząd  Rzeszy 
udzielił agrem ent now em u am basado  
row i tureckiem u przy rządzie R ze­
szy, b. am basadorow i w  T o k io  H u e s  
rev G erede. N o w y  am b asad o r  znaj* 
duje się jeszcze w T o k io  i przybę* 
dzie, jak  słychać, do  E u ro p y  d ro g ą  
przez Stany Zjednoczone.

zdołały w wielu miejscach prze­
dostać się poza linie obronne.

Jednocześnie jednak Koła lotnicze 
wskazują, że zapory balonowe utniesz* 
czone były w dniu wczorajszym tylko 
na nieznacznej wysokości, ractej dla 
pozorowania zasłony, następnie zaś w  
ogóle zostały ściągnięte, aby nie nara* 
żać na niebezpieczeństwo własnych 
samolotów wojskowych jak i lotnie* 
twa cywilnego.

N a wypadek rzeczywistego ataku 
lotniczego, balony zaporowe pod- 

* niesioneby zostały na taką wyso* 
kość, na której ominięcie ich przez 
wrogie lotnictwo byłoby niemożli­

we.

BITW A ARM A TN IA  N A D  RZEKĄ’ 
KHAŁKA.

T okio , 11. 8. (P A T )  Agencja D o -  
rnej donosi, iż w ubiegły p ią tek  n ad  
rzeką K hałka trw ał ogień artyleryj* 
ski z obu  stron. T eg c ż  dnia sam olo­
ty  japońskie w grupach o d  5 do  8 
zaatakow ały  s tanow iska sowiecko* 
m ongolskie na zachodnim  brzegu rze 
ki K hałka.

Stan ro zm ó w  angiesko-japoóskich.

„K lą s k a “  nieprzyjacielskiego lotnictwa
.a ta k u ją c e g o  L o n d y n .

Inscenizacja atakó w  na Polską
p r z e z  prasę niem iecką.

Megaiomańska m owa p. Forstera.

Siei balonów oporowych uniemożliwi
naloty samolotów na Londyn.
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W YDALENIE D ZIEN N IK A R ZA  
AMERYKAŃSKIEGO  

N A  ROZKAZ MUSSOLINIEGO. 
Paryż. 11. 8. (PAT). Havas donosi z 

Rzymu, że rzymski korespondent ame­
rykańskiej agencji United Press, E* 
kins, został wydalony z W łoch na o* 
sobisty rozkaz Mussoliniego. Ekinso* 
wi pozostawiono zaledwie kilka go* 
dzin na załatwienie swych spraw oso­
bistych. Jutro rano ma on opuścić gra­
nice Włoch.

Wydalenie dziennikarza nastąpiło 
po  ogłoszeniu przez Ekinsa za pośreo* 
nictwem „United Press“ wiadomości o 
chorobie sercowej Mussoliniego. Biu** 
ro agencji w Rzymie zostało zamknię* 
te.

PROGRAM  O B C H O D U  W IN O ­
B R A N IA  W  ZALESZCZYKACH.

W  Zaleszczykach odbyło się posie* 
dzenie komitetu obchodu W inobra­
nia na Ciepłym-Podolu. Po omówień 
niu wyników obchodu z r. 1938, u- 
chwalono obchód w roku bieżącym u» 
rządzić w terminie od 10 do 30 wrze* 
śnia. N a  program złożą się: a) wyciecz 
ki do powiatów; borszczowskiego, 
buczackiego, czortkowskiego i kopy* 
czynieckiego na imprezy lokalne, b) 
wystawa owoców południowego Po­
dola, c) zjazd gwiaździsty Polskiego 
Touring Klubu, d) zawody konne, e) 
premiowe strzelanie Polskiego Zwiąż* i 
ku Łowieckiego, f) spływ kajaków Pol j 
skiego Związku Kajakowego, połączo­
ny z zawodami kajakowymi, g) wysta** 
wa przemysłu ludowego — oraz inne 
imprezy lokalne o charakterze rozryw* 
kowym.

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

IV. Km. 1097/39, 839/39, 1031/39, 990/39, 
1072/39. Obwieszczenie o licytacji rucho* 
mości. K om ornik S ądu  grodzkiego m iej­
skiego we Lwowie rew iru IV. F erdynand  
Kicsel, mający kancelarię we Lwowie, ul. 
Janow ska L. 18 na podstaw ie art. 602 kpc. 
podaje do publicznej w iadom ości: 1) żc
dnia 14 sierpnia 1939 o godz. 12.30 we Lwo­
wie, ul. Kazimierza W ielkiego 14, a o godz. 
13*ej ul. Krasickich 14 odbędzie się 1-sza 
licytacja ruchom ości, należących do dłużni* 
ka, składających się z m odlitew ników , T a l­
m udu, T hory , b ib lii itd . oraz mebli, m aszy­
n y  d o  szycia i kilim u, oszacow anych na łą ­
czną sum ę 1.133 zł., 2) że dnia 16 sierpnia 
1939 o godż. ll*ej we Lwowie, ul. Furmań* 
ska 14, a o  godlz, 11.30 ul. Jagiellońska 11 
odbędzie się 1-sza licytacja ruchom ości, na­
leżących do dłużnika, składających się z to ­
w arów  bław atnych, urządzenia sklepu, me* 
bli i fortepianu, oszacow anych na łączną 
sumę 1L855 zł., 3) że dnia 17 sierpnia 1939
0 godz. ll*ej we Lwowie, u l. Furm ańska 3 
odbędzie się 1-sza licytacja ruchom ości, na­
leżących do dłużniczki, składających się z 
31 sztuk szyfonu oko ło  800 m., k tó re  osza­
cowane zostaną w dniu  licytacji, 4) żc dnia 
17 sierpnia 1939 o godz. 9*cj we Lwowie, 
u l. Rzcźnicka 15 odbędzie się l*sza licy ta­
cja ruchom ości, należących do  d łużników , 
składających się z 34 sz tuk  jedw abiu  na su­
kienki, oszacow anych na łączną sumę 813 zł 
30 gr. Ruchom ości m ożna oglądać w  dniu  
licytacji w  miejscu i czasie wyżej oznaczo­
nym .

K om ornik  Sądu G rodzkiego M iejskiego.
Rewiru IV.

Lwów, 9 sierpnia 1939 . 3014K

II. Km. 629/39. Obwieszczenie o licytacji 
ruchom ości. K om ornik Sądu grodzkiego w 
Sanoku rew. II. Józef B ubella, urzędujący 
w  Sanoku, p rzy  ul. K ościuszki 28 na m ocy 
art. 602 kpc. podaje  do  publicznej wiado* ' 
mości, że dnia 22 sierpnia 1939 o godz. 11-ej 
w Sanoku odbędzie się licytacja, ruchomo* 
ści, należących do inż. W ilhelm a M arii 
Łukasiewiczów, a w  szczególności dwóch 
szaf dęb. zi lustrem , tua le ty  dęb. z  lustrem
1 m arm urem  czerwonym , dw óch szafek noc* 
nych dęb., zegaru stołow ego z  b ronzu , ki* 
limu ściennego, aparatu  radiow ego Philipsa 
4 lamp., biurka dęb., kredensu  dęb., stołu 
dęb. do rozsuw ania, fo rtep ianu  Al. Petrof,
6  krzeseł, konsoli z lustrem , 2 obrazów  w 
złoc. ram ach, oszacow anych na łączną sumę 
zł. 1.310. Ruchom ości m ożna oglądać w 
dniu  licytacji w  miejscu i czasie wyżej o zn a ­
czonym.

K om ornik Sądu G rodzkiego  R ew iru II.
Sanok. 7 sierpnia 1939. 3016K

I. Km, 695/39. O bw ieszczenie o licytacji 
ruchom ości. K om ornik Sądu grodzkiego w 
Sanoku Rew. L na zasadzie art. 602 kpc. 
poda je  do  publicznej w iadom ości, że  dnia 
29 sierpnia 1939 o godz. 9-tej w  Sanoku  
p rzy  ul. Jagiellońskiej w  sklepie d łużn i­
ków : Ignacego Schachncra i Pinkasa Scha* 
chnera odbędzie się pierw sza licytacja ru* 
chom ości, a to : m aszyny do szycia dam ­
skiej nowej nożnej o 4-ch szufladach firmy 
„B obin" w artości szacunkowej 280 zł., m a­
szyny  starej do szycia „M inerw a" w artości 
szacunkow ej 125 zł., m aszyny d o  szycia 
szewskiej firm y „Singera" w artości szacun*

kow ej 350 zł., apara tu  radiow ego 3 obwo* 
dow ego „M inerwa" w artości 250 zł., pate- 
fonu  skrzynkow ego starego  firm y „Józef 
W eksler1' w artości szacunkow ej 90 zł., w i­
rów ki „A lfa" •— Laval, A nulka wartości 
szac. 160 zł. Pow yższe ruchom ości można 
oglądać w  miejscu i czasie wyże.j podanym . 

K om ornik Sądu G rodzkiego R ew iru I.
w Sanoku. 3015K

Hi Km. 665/39. Obwieszczenie o licytacji 
ruchom ości. K om ornik  Sądu grodzkiego w 
S tryju rew iru II. H enryk  Tyczyński, mający 
kancelarię w Stryju, ul. W incentego Pola 
N r. 5 na podstaw ie art. 602 kpc. podaje  do 
publicznej w iadom ości, że dnia 18 sierpnia 
1939 o godz. 13-ej w  S tryju, ul. K ościuszki 
N r. 2 odbędzie  się licytacja ruchom ości, 
należących d o  Jakuba W iena, składających 
się z 27 pusz, cukierków  miesz. bom boniera 
duża, bom boniera średnia, bom boniera pól* 
średnia, 35 kolekcji dla grzecznych dzieci, 
50 paczek czekol. H azet, 90 andru ty  organ* 
ki, 6 kg:, deserty  rajskie, 2 kart. orzechów  
i m igdałów  w  czekol., 1.40 kg. deserty po- 
m adki, 500 szt. rolki miętowe, 22 p. opłatki 
tort., 9 kg. b loków  H azet, 9 kg. czekolady 
H azet, 1 p. czółenka likierow e, 30 kart. o- 
zdób szklanych, 4 kart. jarosław ianka, 4 kg- 
czekolady Patria, 44 szt. ba tony  andrutow c, 
17 szt. tabliczek czekolady, 1 kart. karm elki 
czek., 2.50 kg. kozy czekoladow ej, oszaco­
w anych na łączną sumę zł. 1040 gr. 40. Ru* 
chomości m ożna oglądać w dniu licytacji 
w  miejscu i czasie wyżej oznaczonym . 

K om ornik Sądu G rodzkiego Rew iru II. 
Stryj, 3 sierpnia 1939. 3011K

II. Km. 644/39. W ierzyciel: Filip Daum. 
O bwieszczenie o licytacji ruchom ości. Kot 
m ornik Sądu grodzkiego w  S tryju rew iru II 
H enryk  T yczyński, mający kancelarię w 
Stryju, ul. W incentego Pola N r. 5 na p o d ­
stawie art. 602 kpc. podaje  do publicznej 
w iadom ości, że dnia 24 sierpnia 1939 o go­
dzinie 12-ej w S tryju na targu odbędzie  się 
licytacja ruchom ości, należących do Fran* 
ciszka i Marii Rylskich, składających się z 
kredensu oszklonego, szafka oszklona, ra* 
dio 4 lamp., 5 krzeseł, szafa dęb., kom oda, 
lustro, biblioteczka, 3 fotele skórzane, k re­
dens, iustro, gablotka, 3 fo tele kryte suk-

| nem, stolik blat m arm urow y, zegar wiszą- 
j cy, świecznik, b iurko japońskie, fotel, urna 
i japońska, fortepian, 60 dębów , k ry ty  po* 
j wóz, w ózek, wózek kryty , maszyna do szy* 
j cia, maszyna do pisania, kilim, szafa, dy- 
i wan, 2 m akatki, 10 prześcieradeł, 2 sanie za- 

łubnie, futro podróżne, futro damskie, fu ­
tro  męskie, płaszcz w atow any, futro dam* 
skic,. 14 noży, 9 w idelców  srebrnych, 40 kóp 
żyta. 150 kóp owsa, fortep ian , kredens du* 
ży, 3 p. rogów  jelenich, 2 p. rogów  roga- 
czych, lustro duże, strzelba myśliwska, ki- 

I lim, kilim. Ruchomości można oglądać w 
dniu  licytacji w miejscu i czasie wyżej ozna­
czonym.

K om ornik Sądu G rodzkiego Rewiru II.
S tryj, 4 sierpnia 1939. 3006K i

I. Km. 1310/39, I. Km. 1314/39. Obwiesz* 
czenie o licytacji ruchom ości. K om ornik 
Są.du grodzkiego w  Stanisławow ie I. rew iru 
Lucjan Fortuna, m ający kancelarię w Stani* 
sławowie. ul. B elw cderska N r. 5 na podsta­
wie art. 602 kpc. podaje do publicznej w ia­
dom ości, że dnia 17 sierpnia 1939 o godz. 
9.30 w  Stanisławow ie, ul. K arpińskiego 
N r. 4 odbędzie się 1-sza licytacja ruchomo* 
ści. składających się z różnego rodzaju  obu* 
wia. oszacow anych na łączną sumę zł. 3.965. 
Ruchomości można oglądać w  dniu  licyta­
cji w miejscu i czasie wyżej oznaczonym .

K om ornik Sadu G rodzkiego Rew iru I.
Stanisławów , 8 sierpnia 1939. 3027K

III. Km. 1138/39. Obwieszczenie. K om or­
nik Sądu grodzkiego rew iru I l i .  w D ro h o ­
byczu na zasadzie art. 602 kpc., 616 kpc. 
obwieszcza, że dnia 18 sierpnia 1939 od go­
dziny 18*ej odbędzie się publiczna licytacja 
ruchom ości, należących do K lary K nopf, 
D rohobycz. W ójtow ska G óra 33, składają* 
cych się z 1 kredensu orzechow ego dużego,
1 stołu jadalnianego, 1 szafy m ahoniowej,
4 krzeseł obitych skórą i 1 kdini-j dużego, 
ocenionych na łączną sumę 950 zł. R ucho­
mości te można oglądać w  dudu l; -:vta:.ji w 
czasie wyżej oznaczonym  na :n:ciscu sprze­
daży. Sprzedaż odbędzie się celem zaspoko­
jenia w ierzyciela Joachim a Kontesa.

K om ornik Sądu G rodzkiego Rewiru III.
D rohobycz, 5 sierpnia 1939. 3023K

III. Km. 1808/39. O bwieszczenie. K om or­
nik Sądu grodzkiego rew iru III. w  D ro h o ­
byczu na zasadzie art. 602 kpc., 616 kpc. 
obwieszcza, że dnia 17 sierpnia 1939 od 

l godz. 19.30 odbędzie się publiczna licytacja 
ruchom ości, należących do Izaka Po.ppcra 
w' D rohobyczu  przy ul. Piłsudskiego 1, 
składających sic z różnych ruchom ości, 
w chodzących w skład sklepu żelaznego, a 
to zamków’, kluczy, różnego okucia, p ły t 
kuchennych, pilników , noży, brzy tew  itd'., 
ocenionych na łączną sumę 1660 zł. 65 gr. 
Ruchom ości te można oglądać w  dniu licy­
tacji w  czasie wyżej oznaczonym  na miejscu 
sprzedaży. Sprzedaż odbędzie się celem za* 
spokojcnia w ierzyciela B ernarda Fliegncra 
w D rohobyczu.

K om ornik Sądu G rodzkiego Rewiru III.
D rohobycz, 6 sierpnia 1939. 3024K

II. Km. 1228/38, 1242/38, 1278/38. 1337/38, 
120.'39, 304/39. 360/39, 394/39, 420/39, 455/39 
475/39, 505/39, 521/39. Obwieszczenie o  l i ­
cytacji ruchom ości. N a wmiose.k H erm ana 
Ratza i wierz, przystęp. K om ornik Sądu 
grodzkiego w Przem yślu rew iru II. Feliks 
Ocetkiewicz mający kancelarię w Przemy* 
ślu, ul. Szopena N r. 6 na podstaw ie art. 
602 kpc. podaje do publicznej w iadomości,

że dnia 18 sierpnia 1939 o godz. 9-ej .w Mać* 
kow icach, dw ór, odbędzie się 2-ga licytacja 
ruchom ości, należących do Ludw ika i Fc i- 
cji Skibnicwrskich, składających się z 50 q 
żyta niem łóconego, 50 q żyta m łóconego, 
5 q pszenicy, 1 m otor benzynow y „K o r­
don" o sile 6 koni, 13 koni w yjazdow y -h, 
2 bryczki, 10 świń, 10 sztuk bydła, 40 szi-.iK 
koni roboczych, 2 m lócarnic, oszacow anych 
na łączną sumę zł. 14.200. Ruchomości mo* 
żna oglądać w  dniu licytacji w miejscu i 
czasie wyżej oznaczonym .

K om ornik S ądu  G rodzkiego R ew iru II.
Przem yśl, 25 lipca 1939. 3026K

Km. 16/39/26, 448/39/6. Obwieszczenie o 
licytacj-i ruchom ości. K om ornik Sądu grodz* 
kiego w Z uraw nie A n ton i W oś, mający 
kancelarię w Z uraw nie, R ynek N r. 1, na 
podstaw ie art. 602 kpc. podaje  do publicz* 
nej w iadomości, żc dnia 21 sierpnia 1939 o 
godz. 13-ej w’ Baliczach podróżnych  odbę­
dzie się 1-sza licytacja ruchom ości, należą* 
cych ,d!o T adeusza Sim ona, składających się 
z 150 kóp  żyta, oszacow anych na łączną 
sumę zł. 1050. Ruchom ości można oglądać 
w’ dniu licytacji w  miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym .

K om ornik Sądu G rodzkiego.
Zuraw-no, 9 sierpnia 1939. 3022K

Km. 282/39. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomości. K om ornik Sądu grodzkiego w 
U łm ow ie M ikołaj D m ytruk, m ający kance­
larię w Uhnowńe na podstaw ie art. 602 kpc. 
podaje  do publicznej w iadom ości, że dnia 
21 sierpnia 1939 o godz. 10-ej w’ Tarnoszy* 
nic odbędzie się 1-sza licytacja ruchom ości, 
należących do H ulim ki T eodora, składają* 
cych się z 700 kóp żyta i 350 kóp  pszenicy, 
zajętych przez kom ornika, oraz 1071 q psze­
nicy i 630 q żyta z zastawu rolnego t. r- 
5/38, oszacow anych na łączną sumę zł. 
42.042. Ruchomości łnożna oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie w’yżcj oznaczo* 
nym.

Kom ornik Sądu G rodzkiego.
U hnów . 9 sierpnia 1939, 3021K

Km. 298/37, Km. 133/38 i inne. Obwiesz* 
czenie o licytacji nieruchom ości. K om ornik 
Sądu grodzkiego w Żydaczow ie, m ający 
kancelarię w  Ż ydaczow ie przy ul. P iłsud­
skiego L. 3 na podstaw ie art. 676 i 679 kpc. 
podaje do publicznej w iadom ości, że dnia 
11 w rześnia 1939 o godzinie 9-tcj w  sali p o ­
siedzeń Sądu grodzkiego w  Żydaczowie 
(sala N r, 15) odbędzie się sprzedaż w dro* 
dzc publicznego przetargu, należących do 
dłużników  M ariana G łow ackiego syna Teo* 
fila w  Żydaczowie i K atarzyny ze Sasyków  
Głow ackiej w  Żydaczow ie nieruchom ości 

j a to : 1) 3/8 części z połow y realności obj. 
whl. 1248 i  1464 ks. gr. gm. kat. Ż ydaczów  
i 3/8 z 850/1600 części realności obj. whl. j 
2134 ks. gr. gm. kat. Żydaczów  dłużnika 
M ariana Głow ackiego syna Teofila w łas­
nych, 2) 2/8 z połow y i 1/2 części realności 
obj. whl. 1248 i 1464 ks. gr. gm. kat. Ż y d a­
czów i 2/8 z S50/1600 części i 380/1600 czę­
ści realności obj. w hl. 2134 ks. gr. gmi. kat. 
Żydaczów , dłużniczki K atarzyny z Sasy* 
ków  Głow ackiej w łasnych I.) Realność obj. 
whl. 1248 ks. gr. gm. kat. Żydaczów  składa 
się z d \vóch kom pleksów  i obejm uje.:, a) 
pola orne, pastwiska oraz jeziora, położone 
w niwach „Blon-ie w ielkie'1 i „Pasow iska" 
o łącznej pow ierzchni 18 h. 03 a. 34 m kw. 
b) parcelę budow laną i ogrody, poFożone 
przy ul. Piłsudskiego L. 3 jako drugi kom* 
plcks o- pow ierzchni %  a. 41 m kw.. na k tó ­
rych znajdują się dom, budynki gospodar­
cze oraz sad ow ocow y i inne przynależno­
ści. II.) Realność obj. w hl. 1464 ks. gr. gm. 
kat. Żydaczów , stanow i pole orne w  jednym  
kom pleksie o pow ierzchni 1 h. 85 a. 45 m 
kw. położona w niwie „C arynka‘‘ w  miej* 
scowości Ż ydaczów . III.) Realność obj. whl. 
2134 ks. gr. gm. kat. Ż ydaczów  o powierz* 
chni 20 a. 10 m kw. stanowi parcelę b u d o ­
w laną przy  ul. K olejow ej. N a przedm ioto­
wej .reaLności znajdu je  się młyn gospodar­
czy, pędzony  motorem . W yżej pow ołane 
reaLności mają urządzoną księgę gruntow ą, 
prow adzoną przy Sądzie grodzkim  w Ży* 
daczowic. Realność w  ustępie pierwszym 
pod a) wym ieniona, oszacowana została na 
sumę 22.7C4 zł., zaś nicw ydzielona część 
d łużników  w ynosi 18.447 zł. Realność w 
ustępie pierwszym pod  b) w ym ieniona, o* 
szacowana została na sumę 42.203 zł. 50 gr., 
zaś nicw ydzielona część d łużników  na kw o­
tę 34-290 zł, 35 gr. Realność w ustępie d ru ­
gim w ym ieniona, oszacow ana została na 
sumę 6.500 zl., zaś nicw ydzielona część dłuż 
ników  w ynosi 5.281 zł. 25 gr. Realność w 
ustępie trzecim w ym ieniona, oszacow ana zo­
stała na sumę 25.213 z!., zaś niew ydziclona 
część d łużników  w ynosi 14.361 zł. 30 gr. 
W artość przedm iotow ych realności została 
podaną łącznie z w artością przynależności 
na nich się znajdujących, a w szczególności 
na realności 124S pod  b) wym ienionej oraz 
realności 2134 w ustępie trzecim  wymienio* 
nej. Cena w yw ołania realności w ustępie 
I*szym pod  a) w ynosi 13.836 zł. Cena w y­
w ołania realności w  ustępie I-szym pod b) 
wynosi 25.717 zł. 77 gr. Cena w yw ołania 
realności w  ustępie Il-gim  w ynosi 3.960 zł. 
95 gr. Cena w yw ołania realności w  ustępie. 
IILcim  wynosi 10.770 zł. 99 gr. P rzystępu­
jący do przetargu obow iązany jest złożyć 
rękojm ie w wys. 1/10 cz. sumy oszacowania. 
Rękojm ię należy złożyć w gotow iżnie albo 
w takich papierach w artościow ych bądź 
książeczkach w kładkow ych instytucji, w  
których w olno umieszczać fundusze m ało­
letnich. Papiery  w artościow e przyjęte będą  
w w artości trzech czwartych części ceny 
giełdow ej. Przy licytacji będą  zachow ane 
ustawow e w arunki licytacyjne, o ile d o ­
datkow ym  publicznym  obwieszczeniem nie 
będą podane do w iadom ości w arunki o d ­
mienne. Praw a osób  trzecich nie b ędą  prze*

szkodą 'do licytacji i przysądzenia w łasno­
ści na rzecz nabyw cy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby  te przed rozpoczęciem  przetargu nie 
złożą dow odu, że w niosły pow ództw o o- 
zw olnienie nieruchom ości lu b  jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanow ienie w ła­
ściwego Sądu. nakazujące zaw ieszenie egze­
kucji. Po myśli art. 680 kpc. wzywa się in* 
stytucjc publiczne, pow ołane do zgłoszenia 
należności z ty tu łu  podatków  i innych da­
nin publicznych, aby  najpóźniej w term inie 
licytacji, zgłosiły zestawienie podatków , 
względnie danin publicznych, należnych po  
dzień licytacji, pod  rygorem  utraty  m ogą­
cego im  służyć z ustaw y pierwszeństwa za­
spokojenia. W  ciągu ostatnich dw óch tygo* 
dni przed licytacją w olno oglądać nierucho* 
mość w dni pow szednie od godziny 8-mej 
do 18-tcj, akta zaś postępow ania egzekucyj­
nego można przeglądać w Sądzie grodzkim  
w Żydaczowie.

K om ornik Sądu G rodzkiego.
Żydaczów , 8 sierpnia 1939. 3019K

Km. 882/39. Obwieszczenie o licytacji ru ­
chomości. K om ornik Sądu grodzkiego w 

i Tyśm ienicy D ionizy Swistun. mający kan- 
i celarię w  Tyśm ienicy, ul. P iłsudskiego na 

podstaw ie art. 602 kpc. podaje  do publicz* 
nej w iadom ości, żc dnia 23 sierpnia 1939 o 
godz. 11-ej w  Stryhańcach odbędzie się 
l*sza licytacja ruchom ości, należących do 
W asyla H udym a i N aśti H udym a ż. W a­
syla, składających się z 30 kóp  pszenicy i 
30 kóp żyta, oszacow anych na łączną sumę 
zl. 510. Ruchom ości można oglądać w dniu  
licytacji w  miejscu i czasie wyżej oznaczo­
nym.

K om ornik Sądu G rodzkiego.
Tyśm icnica, 8 sierpnia 1939. 302CK

IX. Km. 208/39 i IX. Km. 294/39. Zbioro* 
we obw ieszczenie o licytacji ruchom ości. 
K om ornik Sądu grodzkiego miejskiego wc 
Lwowie rew. IX. M ieczysław  G rossm an, 
mający kancelarię we Lwowie, ul. Gen. 
Rozwadow skiego 17 na podstaw ie art. 602 
kpc. podaje do publicznej w iadom ości, że 
I.) D nia 25 sierpnia 1939 o godz. 11.30 we 
Lwowie, ul. T rybunalska 8 odbędzie się na 
w niosek Z akładu U bezpieczeń Społecznych 
I-sza licytacja ruchom ości, składających się 
z biurek, szaf, b ilardów , sto łów  i m aszyny 
do pisania, oszacow anych na łączną sumę 
800 zł. II.) D nia 21 sierpnia 1939 o godz. 
ll*ej we Lwowie, ul. H alicka 10 odbędzie 
się na w niosek Spółdzielni z o. u. „Sam o­
pom oc -K redytow a A dw okatów " we Lwo­
wie Lsza licytacja ruchom ości, składających 
się z mebli, kasy, gobelinu  i futra męskiego 
oszacow anych na łączną sumę 670 zl. R u­
chomości m ożna oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym , 

K om ornik Sądu G rodzkiego M iejskiego.
Rewiru IX.

Lwów, 29 lipca 1939 3018K.

II. Km. 1729/39. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego rew iru II. w  D roho ­
byczu na  zasadzie art. 602 kpc. obwieszcza,, 
że. dnia 25 sierpnia 1939 od godz. 11-tcj od* 
będzie się publiczna licytacja ruchom ości, 
należących do d łużnika, w  m ieszkaniu w 
Schodnicy, składających się z 5 ub rań  kom ­
pletnych, 1 futra tchórze z kołnierzem  z 
w ydry , 2 szaf, 1 um yw alki z lustrem , 1 ki* 
limu na podłodze, 2 szafek nocnych, 1 kili­
mu ściennego, 1 kasy ogniotrw ałej, 1 biurka,
1 kilim u, 1 kredensu jadalnianego, 1 fajlera,
1 radia z głośnikiem , 1 sto łu  do rozsuwa* 
ni a. 1 zegara szafkow ego, 6 foteli obitych 
skórą, 1 lichtarza 4-ro ram iennego, 2 lichta­
rzy zw ykłych, 1 m aszyny do szycia marki 
„ T ita ń ', 1 kilimu dużego na podłodze, oce* 
nionych na łączną sumę 5.020 zł. R uchom o­
ści te m ożna oglądać w dniu  licytacji w 
czasie wyżej oznaczonym  na miejscu sprze* 
dąży. 3025K

II. Km. 1803/39. Obwieszczenie. K om or­
nik Sądlu grodzkiego rew iru II. w  D ro h o ­
byczu na zasadzie art. 602 kpc. obwieszcza, 
że dnia 29 sierpnia 1939 od godz. 16*tej o d ­
będzie się publiczna licytacja ruchom ości, 
należących do  dłużnika Kasiela G rcifingera 
w  Borysław iu, ul. Kościuszki, a składają* 
cych się z 1 radia 4 lam p. ,,H o rnyphon", 1 
k redensu jadalnianego, 1 dyw ana strzyżo­
nego. 1 fajlera, 1 stołu ow alnego. 6 foteli 
obitych skórą, 2 św ieczników  srebrnych, 2 
szaf dębow ych starych, 1 m aszyny do  szy­
cia „Singcra", 2 lamp w iszących elektr., 1 
kredensu kuchennego, 1 psychy starej, 1 
wieszaka, 1 ubran ia  granatow ego w  paski,
1 ub ran ia  w  kratki, 1 ubran ia  popiel, jasne­
go, u d łużn ików  Klemensa Paryłowicza i 
U schcra Samuclyego w B orysław iu na „Te* 
krinie", składających się z 1.000 kg. ropy, 
10 szt. beczek ameryk., 1 pom py do tłoczę* 
nia ropy, 1 kom pressora nicczyn., 1 rezer- 
w oaru drew nianego nieczynnego, 1 kotła 
parow ego 10 atm. N r. 35765, rezerw oaru 
opalow., 60 -mb. ru r praw ych 2 cal., oce­
nionych na łączną sumę 5-600 zł. R uchom o­
ści te m ożna oglądać w dniu licytacji vV 
czasie wyżej oznaczonym  -na miejscu sprze* 
dąży, oraz na „Tekrinic1* w  B orysław iu.

3005K

Km. 635/39. O bwieszczenie. K om ornik 
Sądu grodzkiego w Z borow ie  na mocy art. 
602, 603 i 604 kpc. ogłasza, że w dniu 18*go 
sierpnia 1939 o godzinie S-mej rano w  Z bo- 
rowic, R ynek N r. 20 odbędżic się egzeku­
cyjna sprzedaż z przetargu publicznego ru* 
chomości, składających się z różnych towa* 
rów  bław atnych, oszacow anych na sumę 
1.045 zł. 79 gr. na zaspokojenie pretensji 
K asy Spółdzielczej dla hand lu  i rzemiosła 
w Z borow ie. Po-wyższe ruchom ości można 
oglądać pod wskazanymi adresem w dn iu  li­
cytacji w  czasie w yżej oznaczonym .

K om ornik  Sądu G rodzkiego.
Z borów , 10 sierpnia 1939. 3028K.

Wydawca: Polska Agencja Telegraficzna. Z drukami „Słowa Polskiego, Lwów, Zimorowłcza 15.


